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VOLVO WBIŁO SIĘ 
W PŁOT
Wyjątkowo pechowo rozpoczął się tydzień 
dla jednej z mieszkanek gminy wiejskiej Lu-
bin. 35-letnia kobieta nagle straciła panowa-
nie nad samochodem i uderzyła w ogrodze-
nie jednego z domów przy ulicy Śląskiej w 
Osieku.    » STR. 6

PTAKI OBOK 
DINOZAURÓW
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ZMIERZCH 
KRÓLÓW NOCY

Do dinozaurów wkrótce dołączą ptaki – okazy, które 
są pod ścisłą ochroną. W parku Wrocławskim po-
wstanie ptaszarnia. Ponieważ czas aklimatyzacji 
ptaków trwa co najmniej sześć miesięcy, park zosta-
nie otwarty dopiero w przyszłym roku. 
  » STR. 3

Dla lubińskiej gangsterki to będzie wyjątkowo gorące 
lato. Słynna wojna gangów wkrótce powraca na wo-

kandę. Bohaterowie tamtych dni, choć już mają na 
swym koncie prawomocne wyroki, znów zasiądą na 

ławie oskarżonych legnickiego sądu.   » STR. 7
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Ścieżka przyrodnicza „Dolina Zimnicy”

Odnowili, 
a wandale zniszczyli
 Minął ledwie tydzień od 

otwarcia ścieżki 
przyrodniczej „Dolina 
Zimnicy”, a już zdążyli 
zniszczyć ją wandale. 
– Pomazano tablice 
informacyjne i wyrwano 
siatki przy stanowiskach dla 
owadów – mówi Jacek 
Mamiński, rzecznik 
prezydenta Lubina. 

Urząd miejski nie szaco-
wał jeszcze strat. – Na razie 
są to drobne dewastacje – do-
daje Mamiński. – Ale żeby się 
ustrzec przed nimi w przy-
szłości, na ścieżce zamontuje-
my więcej kamer. 

Obecnie, to co się dzieje 
na ścieżce, obserwują dwie 
kamery. Obraz na żywo wy-
świetlany jest również w inter-
necie na stronie www.dolina-
zimnicy.pl.

Kamery to jedna z wielu 
nowości na ścieżce przyrod-
niczej „Dolina Zimnicy”, któ-
ra zaczyna się przy skrzyżowa-
niu ulicy Granitowej z Hutni-
czą. Została ona gruntownie 
przebudowana. Jej remont 
trwał prawie rok, rozpoczął 
się jesienią 2012. 

Cała inwestycja kosztowa-

ła 1,2 mln zł, z czego Unia Eu-
ropejska zapłaciła większość, 
bo 1 mln zł, a resztę dołoży-
ło miasto. 

Ścieżka ma około 3 km 
i prowadzi przez różne ekosys-
temy doliny rzecznej. Utwo-
rzono przy niej stanowiska 
edukacyjno-wypoczynkowe 
z ławkami i koszami na śmie-
ci, a także tablicami informa-
cyjnymi. 

Powstał również niewielki 
staw o powierzchni 2,6 ara na 
rowie odprowadzającym wo-
dy opadowe, który umożliwia 
obserwację w naturze nieto-
perzy. Wybudowane zosta-
ły także schronienia dla tych 
zwierząt. Są to budki, stryszki 
i podwójne ścianki w wiatach 
oraz konstrukcji mostu. 

Na odwrotach tablic infor-
macyjnych, umieszczonych 
w różnych miejscach ścież-
ki, zamontowane są elemen-
ty chroniące rzadkie gatunki 
owadów. Są to odpowiednio 
nawiercone fragmenty drew-
na, gliniane cegły, pęki trzci-
ny, w których owady znajdą 
schronienie, co odwiedzają-
cym ścieżkę umożliwia ob-
serwację ich z bliska. 

MARTA CZACHÓRSKA

Zmiany w systemie oświaty

Przedszkole za złotówkę tylko pozornie
 » Sejm właśnie zno-

welizował ustawę 
o systemie oświaty. We-
dług niej, rodzice malu-
chów już od września 
płaciliby mniej niż do 
tej pory, bo złotówkę za 
każdą rozpoczętą nad-
programową godzinę 
w przedszkolu. Resztę 
ma dopłacać państwo, 
ale tylko pozornie, bo 
faktycznie zapłacą sa-
morządy. 

Rząd deklaruje dofinanso-
wanie na cały 2014 rok 
na jedno dziecko około 

1200 zł, zaś utrzymanie jedne-
go malucha na przykład w lu-
bińskim przedszkolu kosztu-
je 800 zł miesięcznie! – mó-
wi Andrzej Pudełko z Urzędu 
Miejskiego w Lubinie. 

Do tej pory dzieci przez 
pierwsze pięć godzin przeby-
wały w przedszkolach bez-
płatnie. Za każdą następną 

godzinę rodzice musieli już 
płacić. Wysokość opłat każ-
dy samorząd ustalał sam. 
W Lubinie dodatkowe go-
dziny kosztowały do tej po-
ry 2,80 zł. 

Od września tego roku 
rząd chce obniżyć opłaty. 

Każda naprogramowa go-
dzina w przedszkolach pu-
blicznych i innych publicz-
nych formach wychowa-
nia przedszkolnego, czy-
li na przykład punktach 
przedszkolnych, ma koszto-
wać nie więcej niż złotów-

kę. Samorządy otrzymają 
na to dotację z budżetu pań-
stwa. W tym roku, za okres 
od września do grudnia, ma 
to być 414 zł na dziecko, zaś 
za następny cały rok około 
1200 zł. Jednak to nie wy-
starczy na utrzymanie dziec-

ka w przedszkolu. Kto więc 
będzie musiał zapłacić resz-
tę? Samorządy. 

– To bezsensowne rozwią-
zanie. Rząd chwali się, że da-
je dofi nansowanie, a tak na-
prawdę jest ono zbyt małe na 
utrzymanie dziecka w przed-
szkolu. Więc to posunięcie 
czysto propagandowe. Do 
tego ustawa nakłada na sa-
morządy, które przyjmą do-
fi nansowanie, wiele warun-
ków trudnych do spełnienia, 
między innymi obowiązek 
zagwarantowania wszyst-
kim czterolatkom miejsca 
w przedszkolu, a za dwa lata 
wszystkim trzylatkom. Trze-
ba będzie więc stworzyć no-
we miejsca – dodaje Pudełko. 
– Ponieważ jest to dotacja, za-
stanawiamy się, czy będzie-
my musieli ją przyjąć. Jeszcze 
raz przeanalizujemy wszyst-
kie za i przeciw – mówi. 

Być może więc w Lubinie 
we wrześniu nic się nie zmie-
ni i rodzice nadal będą pła-
cić za każdą nadprogramo-
wą godzinę 2,80 zł. 

MARTA CZACHÓRSKA

W pierwszej dziesiątce najbogatszych

Miłek ósmy
 Kolejny rok z rzędu 

właściciel lubińskiej 
galerii handlowej Cuprum 
Arena znalazł się 
w pierwszej dziesiątce 
najbogatszych Polaków. 
Według rankingu, 
opublikowanego 
w ostatnim wydaniu 
tygodnika „Wprost”, 
Dariusz Miłek zajmuje 
ósmą lokatę. To o jedno 
miejsce niżej niż 
w ubiegłym roku. 

Majątek obuwni-
czego potentata z Lu-
bina szacowany jest 
na 2,6 mld zł. „Zaczy-
nał skromnie, od sto-
iska z butami na targo-
wisku w Lubinie. Roz-
wijał biznes, tworząc 
m.in. sieć sprzedaży ta-
niego obuwia Żółta Sto-
pa, a następnie sieć CCC 
w centrach handlo-
wych. Po kilku latach 
fi rma weszła na giełdę, 
dziś wyceniana jest na 3 
mld zł” – pisze o Miłku 
„Wprost”. 

Miłek to najwięk-
szy sprzedawca butów 
w Polsce. Jak wylicza ty-

godnik, w ubiegłym ro-
ku sprzedał 20 mln par 
butów, co przyniosło 
123 mln zysku netto. 

Biznesmen inwestuje 
również w centra han-
dlowe. „Biznes handlo-
wy wraz z nieruchomo-
ściami kupionymi pod 
mające powstać centra 
handlowe jest wart po-
nad miliard” – wycenia 
„Wprost”. 

Ponadto Miłek ma 
jeszcze nieruchomości 
warte 100 mln zł, m.in. 
rezydencję nad jeziorem 
we Włoszech. 

W ubiegłym roku ty-
godnik „Wprost” umie-
ścił Miłka na siódmej 
pozycji na liście 100 
najbogatszych Pola-
ków, a dwa lata temu na 
ósmej. 

Na pierwszym miejscu 
wśród najbogatszych zna-
lazł się Jan Kulczyk. Biz-
nesmen zgromadził 12,5 
mld zł majątku. Zaraz za 
nim uplasował się Zyg-
munt Solorz-Żak z 10,5 
mld zł oraz Michał Soło-
wow z majątkiem wyce-
nianym na 7,45 mld zł. 

MARTA CZACHÓRSKA

Przedszkole za złotówkę tylko pozornie

123 mln zysku netto. 
Biznesmen inwestuje 

również w centra han-
dlowe. „Biznes handlo-
wy wraz z nieruchomo-wy wraz z nieruchomo-
ściami kupionymi pod 
wy wraz z nieruchomo-

mające powstać centra 
handlowe jest wart po-
nad miliard” – wycenia 
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• Zarządzanie w Administracji

• Psychologia w Zarządzaniu

• Zarządzanie Kadrami

• Zarządzanie Finansami

• Edukacja Przedszkolna

• Pedagogika Resocjalizacyjna

• Techniki Eksploatacji Złóż

• Maszyny i Urządzenia Górnicze

• Wiertnictwo Górnicze 

 i Geologiczne*

• Bezpieczeństwo Pracy

• Procesy Produkcji

 tel. 76 749 89 29
 e-mail: uzzm@uzzm.pl 

I wiele innych specjalności!  
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Rozmawiali o strategii rozwoju regionu

Razem 
idą po 
pieniądze
 Już jakiś czas temu 

Lubin, Polkowice i Głogów 
połączyły siły, tworząc 
Aglomerację Miedziową, 
aby wspólnie pozyskiwać 
pieniądze z Unii 
Europejskiej. Teraz do 
swojej aglomeracji starają 
się przekonać dolnośląski 
urząd marszałkowski, 
który będzie 
rozdysponowywał środki, 
oraz Legnicę. W ubiegłym 
tygodniu w lubińskim 
urzędzie miejskim 
dyskutowali o tym 
samorządowcy z regionu. 

– Tylko trzy wnioski do-
tyczące zintegrowanych in-
westycji terytorialnych, czy-
li ZIT, wpłynęły z tego tere-
nu do urzędu marszałkow-
skiego – z Lubina właśnie, 
Legnicy i z Arlegu. Musimy 
mieć państwa porozumie-
nie lubińsko-legnicko-gło-
gowskie – nie ukrywa Jerzy 
Tutaj, członek zarządu wo-
jewództwa dolnośląskiego. 
– A czasu zostało niewiele, 
aby wszystko pozamykać. 
Czekają nas trzy miesiące 
intensywnej pracy. 

Tylko duże inwestycje, 
prowadzone przez kilka sa-
morządów wspólnie będą 
miały szansę na zdobycie 
dofi nansowania z Unii Eu-
ropejskiej. Małe przedsię-
wzięcia nie będą już miały 
takiej możliwości. 

– Zainicjowaliśmy pa-
rę miesięcy temu utworze-
nie Aglomeracji Miedzio-

wej. Teraz przekonujemy 
urząd marszałkowski do 
tego, aby wziął pod uwa-
gę na poważnie te relacje. 
Jesteśmy tak naprawdę je-
dyną częścią rozwinięte-
go przemysłu na Dolnym 
Śląsku – mówi prezydent 
Lubina Robert Raczyński. 
– Należy poważnie zasta-
nowić się nad rozwojem 
różnych gałęzi o infra-
strukturę KGHM. Za 10 
lat spółka będzie wszyst-
ko zostawiać, idąc na wo-
jewództwo lubuskie czy 
na Berlin, bo to jest kie-
runek inwestowania. Ta 
struktura energetyczna, 
gazowa, drogowa czy ko-
lejowa, którą tutaj mamy, 
jest najnowocześniejsza. 
My chcemy ją zagospo-
darować wspólnie z part-
nerem. Pierwszym na-
szym partnerem jest urząd 
marszałkowski, a drugim 
– równorzędnym a może 
ważniejszym – KGHM. Je-
steśmy zgodni co do tego 
z Głogowem i Polkowica-
mi, dlatego wspólnie pod-
pisaliśmy porozumienie. 
Trzeba jeszcze przekonać 
Legnicę, ale myślę, że się 
uda – dodaje. 

Na seminarium „Stra-
tegia rozwoju Zagłębia 
Miedziowego” przyje-
chali przedstawiciele sa-
morządów z całego re-
gionu, między innymi 
z Głogowa, Legnicy czy 
Ścinawy. 

MARTA CZACHÓRSKA
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– Zainicjowaliśmy parę miesięcy temu utworzenie Aglomeracji Mie-
dziowej. Teraz przekonujemy urząd marszałkowski do tego, aby 
wziął pod uwagę na poważnie te relacje – mówi prezydent Robert 
Raczyński (pierwszy z prawej)

Park Wrocławski otworzą dopiero w przyszłym roku

Ptaki obok 
dinozaurów
 »Do dinozaurów wkrót-

ce dołączą ptaki – okazy, 
które są pod ścisłą ochro-
ną. W parku Wrocław-
skim powstanie ptaszar-
nia. Ponieważ czas akli-
matyzacji ptaków trwa 
co najmniej sześć miesię-
cy, park zostanie otwarty 
dopiero w przyszłym ro-
ku. 

W różnych miejscach 
parku staną 33 wo-
liery, w których za-

mieszkają ptaki. Będą 62 ga-
tunki, między innymi głu-

szec, cietrzew, orzeł bielik, 
orzeł stepowy, sójka czy bo-
cian czarny. 

Ponadto w parku powsta-
nie niewielki budynek, w któ-
ry mieścić się będzie centrum 
edukacji przyrodniczej. – 
W razie niepogody, będą się 
tam odbywać lekcje przyro-
dy dla dzieci, na przykładzie 
żywych ptaków – mówi Ja-
cek Mamiński, rzecznik pre-
zydenta Lubina. 

Będzie również ogródek 
ze zwierzętami dla najmłod-
szych dzieci. Będą mogły 
w nim z bliska obejrzeć, a tak-
że pogłaskać na przykład ma-
łe kózki. 

– Długo trwało załatwia-
nie wszystkich formalności, 
ale w końcu się udało. Prace 
rozpoczniemy jesienią. Pta-
ki muszą się aklimatyzować 
pół roku, dlatego na pewno 
nie otworzymy parku w tym 
roku, a dopiero w przyszłym 
– mówi prezydent Lubina Ro-
bert Raczyński. 

Budowa ptaszarni to do-
datkowa inwestycja, nie zo-
stała wliczona w rewitaliza-
cję parku Wrocławskiego. 

Najpierw zostanie ogłoszo-
ny przetarg na operatora, któ-
ry zajmie się zwierzętami. Po-
nieważ ptaków, takich jakie 
w założeniu mają się pojawić 

w lubińskim parku, nie można 
sprzedawać, magistrat chciał-
by otrzymać je w depozyt. Prze-
targ będzie skierowany więc do 
ogrodów zoologicznych. 

– Przy okazji powstanie 
sześć miejsc pracy dla lubi-
nian. Ptakami bowiem mu-
si się ktoś zajmować – dodaje 
rzecznik prezydenta. 

Tak jak już wcześniej za-
pewniał prezydent, wejście 
do parku będzie bezpłatne. - 
Co prawda wokół parku jest 
właśnie budowane ogrodze-
nie, ale za wstęp do niego nie 
trzeba będzie nic płacić - mó-
wi Jacek Mamiński. 

MARTA CZACHÓRSKA
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stała wliczona w rewitaliza-
cję parku Wrocławskiego. 
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Mieszkańcy pytają, gdzie jest policja

Noclegownia 
na przystanku
 Mieszkańcy ulic w pobliżu 

cmentarza mają dość! Jak 
mówią, nie chcą już patrzeć 
na bezdomnych 
i osiedlowych pijaczków, 
którzy codziennie 
przesiadują na przystanku 
przy ulicy Szkolnej, 
o różnych porach dnia i nocy. 
– Gdzie jest policja? – pyta 
jeden z lubinian. – Na ławkę 
wstawić mandat za picie 
piwa to przyjeżdżają od razu 
– ironizuje. 

Lubinianin zrobił nawet 
zdjęcie, by pokazać, że pro-
blem rzeczywiście istnieje. – 
Codziennie widuję jak ów pa-
nowie śpią lub piją alkohol 
na przystanku. Ludzie nawet 

nie mają jak podejść i spraw-
dzić godziny odjazdu autobu-
su, bo od razu zaczepiają i pro-
szą o pieniądze. Patrzą na to 
dzieci. Ja ze swoim synem za-
cząłem chodzić teraz na inny 
przystanek – opowiada zde-
nerwowany mężczyzna. 

Policja tłumaczy, że do-
tąd nikt z mieszkańców nie 
zgłaszał takiego problemu. 
– Nie jesteśmy w stanie być 
w każdym miejscu, dlatego 
zawsze w takich przypad-
kach konieczne jest zgłosze-
nie sprawy dyżurnemu poli-
cji. Wówczas na miejsce na 
pewno uda się patrol – za-
pewnia Jan Pociecha, rzecz-
nik mundurowch. 

MARIOLA SAMOTICHA 
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Lubinianin zrobił nawet zdjęcie, by pokazać, że problem rzeczywiście 
istnieje. – Codziennie widuję jak ów panowie śpią lub piją alkohol na 
przystanku – mówi

Inicjatywa kibiców

Odsłonili jeszcze 
przed rocznicą
 » To już kolejny prezent dla 

mieszkańców od lubińskich kibi-
ców. W mieście powstał nowy 
graf. 

Tym razem nawiązujący do historii 
miasta. – Chodzi o tradycję i zbli-
żającą się 31. rocznicę Zbrodni Lu-

bińskiej – potwierdza Paweł Kijowski ze 

Stowarzyszenia Sympatyków Zagłębia 
Lubin „Zagłębie Fanatyków”. 

Graf jest wspólną inicjatywą kibiców 
i Ośrodka Kultury Wzgórze Zamkowe, 
które pomogło w jego sfi nansowaniu. – 
Uznaliśmy, że warto zrobić kolejny graf, 
który będzie nawiązywał do historii na-
szego miasta. Zbliżająca się rocznica jest 
dobrą okazją – tłumaczy Paweł Kijow-
ski. 

Wykonaniem zajął się ten sam arty-
sta, który niedawno wymalował histo-
rię Lubina na tyłach garaży na Przylesiu, 
a ostatnio herb Zagłębia i miasta na ron-
dach przy ulicy Leśnej. – Graf można po-
dziwiać wzdłuż drogi krajowej nr 3, wy-
jeżdżając w stronę Polkowic. A już niedłu-
go w tym samym miejscu powstanie ko-
lejny. Ale co tam będzie, to na razie niespo-
dzianka – dodaje kibic.   MARIOLA SAMOTICHA 
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Graf można podziwiać wzdłuż 
drogi krajowej nr 3, wyjeżdża-
jąc w stronę Polkowic



www.lubin.pl 27 czerwca 2013 5WOKÓŁ KGHM

reklama

KINO HELIOS Lubin  ul. Gen. Władysława Sikorskiego 20,  59-300 Lubin
REZERWACJA TEL.: 76 724 97 97

REZERWACJA I SPRZEDAŻ BILETÓW ON-LINE: www.helios.pl

Kołodko: Nie dziwię się, że on wywołuje emocje

Ten podatek trzeba 

zlikwidować
 Gdybym teraz był 

wicepremierem i ministrem 
fi nansów, na pewno bym go 
nie wprowadził. Ale 
z drugiej strony, jeśli nie 
z KGHM, to skąd wziąć takie 
pieniądze? – to odpowiedź 
profesora Grzegorza Kołodki 
na pytanie, o jego opinię 
odnośnie podatku od 
kopalin. Tego, który 
nałożono na Polską Miedź 
i który wciąż budzi tyle 
emocji. 

– Nie dziwię się, że on wy-
wołuje emocje. Wszystkie 
podatki je wywołują – przy-
znaje profesor Kołodko. – Po-
datek od kopalin pełni funk-
cje wyłącznie fiskalne. Bu-
dżet państwa jest w trudnej 

sytuacji, więc ktoś wpadł 
na taki pomysł, gdzie za jed-
nym posunięciem można 
mieć ogromny przychód. Bo 
2 mld zł to są niemałe pienią-
dze – ocenia. 

Zdaniem profesora, spra-
wa nie jest trudna. Jak zapew-
nia, sam nie zdecydowałby się 
na takie posunięcie, ale z dru-
giej strony trzeba sobie zadać 
pytanie: jak nie stąd, to skąd 
wziąć te pieniądze? 

– Wniosek jest taki, że to 
powinno być rozwiązanie 
przejściowe. Poratowano bu-
dżet i teraz trzeba go zlikwi-
dować. Tym bardziej, że to 
nie ma nic wspólnego z rów-
nym traktowaniem sektorów 
w gospodarce – ucina. 

MARIOLA SAMOTICHA
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– Budżet państwa jest w trudnej sytuacji, więc ktoś wpadł na taki po-
mysł, gdzie za jednym posunięciem można mieć ogromny przychód. Bo 
2 mld zł to są niemałe pieniądze – ocenia Kołodko

Analizują 
trzeci 
miesiąc
Już po raz trzeci spo-
tkali się w ubiegłym ty-
godniu członkowie ko-
misji badającej przy-
czyny i okoliczności 
groźnego wstrząsu 
w kopalni Rudna, do 
którego doszło 19 mar-
ca br. Specjaliści obra-
dowali w Wyższym 
Urzędzie Górniczym 
w Katowicach. 
Najgroźniejsze zdarze-
nie w najnowszej histo-
rii KGHM zostało za-
kwalifikowane jako 
wypadek zbiorowy. 
W spotkaniach komisji 
udział biorą m.in. wice-
prezes WUG Mirosław 
Koziura i kierownik 
Centrum Zarządzania 
Kryzysowego przy Mi-
nisterstwie Środowiska 
Sławomir Gola. 
Przypomnijmy, że do 
bardzo silnego wstrzą-
su doszło 19 marca 
o godz. 22.09. Był tak 
mocny, że odczuli go 
nie tylko mieszkańcy 
Lubina i Polkowic, ale 
nawet odległych miast, 
takich jak Legnica czy 
Głogów. Według górni-
czej nomenklatury by-
ła to mocna ósemka 
(4,7 w skali Richtera). 
Przez całą noc trwały 
poszukiwania 19 gór-
ników. Na szczęście 
wszystkich  udało wy-
dobyć się na po-
wierzchnię.  WON

Tragedia w ZG Rudna

Wychylił się 
i zginął
 » 32-letni górnik prawdopodobnie 

wychylił się z kabiny maszyny, w któ-
rej pracował, i dlatego zginął. Wyższy 
Urząd Górniczy opublikował pierwsze 
wnioski na temat wypadku, do które-
go doszło 19 czerwca w Zakładach 
Górniczych Rudna. 

W czasie manewrowania ładowarką 
operator, po otwarciu drzwi, praw-
dopodobnie wychylił się na zewnątrz 

maszyny, nastąpił niekontrolowany skręt łado-
warki, który spowodował przyciśnięcie głowy 
operatora do daszku maszyny” – można prze-
czytać w informacji zamieszczonej na stronie 
WUG. 

Do tragicznego zdarzenia doszło podczas 
załadunku urobku na wozy odstawcze. Dlacze-
go w trakcie manewrowania maszyną opera-
tor doznał śmiertelnych obrażeń? Ma to usta-
lić Okręgowy Urząd Górniczy we Wrocławiu 
i pracownicy WUG. Przeprowadzono już wi-
zję lokalną. 

Przypomnijmy, że do wypadku, w którym 
zginął 32-letni górnik, mieszkaniec Głogowa, 
doszło 19 czerwca po godzinie 3 na oddziale G-
23, na poziomie 1100 m. 

Górnik był kawalerem. Na Rudnej praco-
wał od ośmiu lat. 

To już dziesiąty śmiertelny wypadek w pol-
skim górnictwie w tym roku. W 2012 r. w pol-
skich kopalniach zginęło 28 osób. 

MARTA CZACHÓRSKA

32-latek pracował 
na Rudnej od ośmiu 
lat
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Ktoś sobie zażartował

Bomba i nocna 
EWAKUACJA
 Kilkadziesiąt osób 

przeżyło w piątek, 
21 czerwca, chwile 
grozy. Spokojnie 
robili zakupy, gdy 
nagle padło hasło 
„bomba”. Trzeba 
było ewakuować 
prawie 60 osób, 
ponieważ straż 
pożarna otrzymała 
informację, że 
w hipermarkecie 
Tesco podłożono 
ładunek 
wybuchowy. 

– Tuż po godzi-
nie 22 dyżurny stra-
ży pożarnej otrzy-
mał wiadomość, że 
w jednym z marke-
tów podłożono ła-
dunek wybuchowy 
– potwierdza Jan Po-
ciecha, ofi cer praso-
wy lubińskiej poli-
cji. Mundurowi nie 
zdradzają wpraw-
dzie, o który hiper-
market chodzi, ale 
wiadomo, że o tej po-
rze czynne jest już tyl-
ko Tesco. 

Na miejscu na-
tychmiast pojawiły 
się wszystkie służby: 
straż pożarna, pogo-
towie ratunkowe, 
gazowe i energetycz-
ne oraz policja wraz 
z pirotechnikami. Ci 
dokładnie sprawdzili 
cały sklep. 

– Okazało się, że 
był to czyjś żart. Żad-
nej bomby nie znale-
ziono i na tym zakoń-
czyła się nasza akcja – 
dodaje rzecznik. 

Teraz żartowniś 
będzie miał kłopoty. 
Nad ustaleniem jego 
personaliów pracuje 
już policja. Grozi mu 
więzienie, będzie też 
musiał pokryć koszty 
całej akcji, które mo-
gą wynieść nawet kil-
kadziesiąt tysięcy zło-
tych. Dodatkowo, Te-
sco może się od niego 
domagać odszkodo-
wania za powstałe 
straty, w czasie, kiedy 
trzeba było zamknąć 
hipermarket. 

MARIOLA SAMOTICHA

To nie był pierwszy taki przypadek

 » Wyjątkowo pechowo rozpoczął się ty-
dzień dla jednej z mieszkanek gminy wiej-
skiej Lubin. 24 czerwca rano 35-letnia kobie-
ta nagle straciła panowanie nad swoim sa-
mochodem i uderzyła w ogrodzenie jednego 
z domów przy ulicy Śląskiej w Osieku. Karet-
ka zabrała ją do lubińskiego szpitala. 

Siła uderzenia mu-
siała być bardzo du-
ża, bo auto skasowa-

ło nawet betonowe ogro-
dzenie domu. Zatrzyma-
ło się dopiero na bramie. 

– To mój dom, ale 
na szczęście nikt tu nie 
mieszka. Na podwórzu 
były tylko zwierzęta. Im 
też nic się nie stało – opo-
wiada właściciel posesji. 
– Rano myśliwi, którzy 
mają tu swoją skrzyn-
kę, powiadomili mnie, 
że ktoś wbił się w płot. 
Kobieta jechała od Lubi-
na w stronę Wrocławia. 
Musiała mieć dużą pręd-

kość, bo widać, że auto 
leciało już od łuku. Na 
moim ogrodzeniu do-
piero się zatrzymało. Be-
tonowy słup aż wyrwa-
ło z ziemi – wskazuje na 
miejscu wypadku. 

Mężczyzna przyzna-
je, że to nie pierwszy ta-
ki przypadek. – Już raz 
tir wbił się w mój dom. 
Po drugiej stronie drogi 
autobus wjechał w in-

ny dom. To wyjątkowo 
pechowe miejsce – uzu-
pełnia. 

Jak ustaliliśmy, kobie-
ta doznała ogólnych po-
tłuczeń, które na szczę-
ście nie zagrażają jej życiu 
i zdrowiu. Lekarze zdecy-
dowali, że na razie pozo-
stanie w szpitalu na ob-
serwacji. 

MARIOLA SAMOTICHA

Volvo wbiło się w płot Fo
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Siła uderzenia mu-
siała być bardzo 
duża, bo auto ska-
sowało nawet be-
tonowe ogrodze-
nie domu
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Zabrała dziecko
na nocną popijawę
W środku nocy na ławce w parku pi-
ła alkohol z koleżanką. Na libację za-
brała swojego 2,5-miesięcznego syn-
ka. Ktoś zauważył „troskliwą” mat-
kę i zadzwonił na policję. Kobieta zo-
stała zatrzymana, a dziecko oddane 
ojcu. 
– 18 czerwca przed północą do dy-
żurnego lubińskiej policji zadzwonił 
zaniepokojony mężczyzna. Jak prze-
kazał dyżurnemu, w parku Koperni-
ka zauważył dwie kobiety, które 
prawdopodobnie spożywają alko-
hol. Obok nich stał wózek dziecięcy 
– relacjonuje aspirant sztabowy Jan 
Pociecha, rzecznik lubińskiej policji. 
W wózku znajdowało się maleńkie 
dziecko. Obok, na ławce siedziała 
jego 35-letnia mama – pijana. Lubi-
nianka miała ponad 2 promile alko-
holu w organizmie. 
– Funkcjonariusze zaopiekowali się 
dzieckiem i po przebadaniu przez 
lekarza, chłopczyk został przekaza-
ny pod opiekę ojca. Matka trafiła 
do policyjnego aresztu – dodaje Jan 
Pociecha. 
Teraz policjanci sprawdzają, czy za-
chowanie matki dziecka nie narazi-
ło go na bezpośrednie narażenie 
utraty życia lub zdrowia. Jeżeli oka-
że się, że tak, kobieta może trafić za 
kratki nawet na pięć lat. – Niezależ-
nie jednak od ustaleń, o całym zda-
rzeniu zostanie powiadomiony sąd 
rodzinny – kończy rzecznik lubiń-
skiej policji.   MRT

Pastwił się nad babcią
Od co najmniej miesiąca bił i poni-
żał swą krewną. Za znęcanie się nad 
starszą kobietą 28-letniemu lubi-
nianinowi grozi kara do pięciu lat 
więzienia. Na wniosek prokuratury 
oprawca został aresztowany na 
dwa miesiące. 
– Lubińscy policjanci zostali powia-
domieni o awanturze w jednym 
z mieszkań na terenie Lubina. Bę-
dąc na miejscu ustalili, że wnuczek 
pobił swą babcię – informuje oficer 
prasowy, aspirant sztabowy Jan Po-
ciecha. 
Policjanci szczegółowo wyjaśniają 
okoliczności sprawy. Jeżeli sprawca 
znęcał się nad pokrzywdzoną ze 
szczególnym okrucieństwem, kara 
może wzrosnąć do 10 lat.  JOM

Nożownik wciąż 
na wolności
W nocy z soboty na niedzielę 
(15/16 czerwca) dźgnął nożem 
23-letniego lubinianina i do tej pory 
przebywa na wolności. Policja szu-
ka mężczyzny, który brał udział 
w bójce pod jednym z klubów na 
Przylesiu. 
– Z naszych ustaleń wynika, że do-
szło do sprzeczki, a później do szar-
paniny dwóch mężczyzn. Jeden 
z nich wyjął nóż i ugodził drugiego. 
23-letni mieszkaniec Lubina trafił 
do szpitala – mówi aspirant sztabo-
wy Jan Pociecha, rzecznik lubińskiej 
policji. – Obecnie trwają czynności 
zmierzające do ustalenia i zatrzy-
mania sprawcy tego czynu.  MRT

POD PARAGRAFEM

Ponownie zasiądą na ławie oskarżonych

Zmierzch 
królów 
nocy
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Jeszcze pięć lat temu to 
oni stanowili prawo 
w Lubinie. Dziś o ich 

losach decydują oskarży-
ciele – specjaliści od prze-
stępczości zorganizowanej 
z Prokuratury Apelacyjnej 
we Wrocławiu oraz składy 
orzekające Sądu Okręgowe-
go w Legnicy. Wielowątko-
we śledztwo, dotyczące 
gangsterskiej działalności 
tzw. bandy Samka, zosta-
ło podzielone na trzy postę-
powania. Wyrok w pierw-
szym z nich zapadł 2,5 ro-
ku temu. 

Spośród czternastu 
oskarżonych wówczas męż-
czyzn, czterech z nich znów 
pojawiło się w gmachu le-
gnickiego sądu przy ul. 
Złotoryjskiej. I to w ostatni 
wtorek. Mowa o Adrianie 
M., który otrzymał najwyż-
szy wyrok: 7 lat więzienia, 
Łukaszu K. – 6,5 roku, Mar-
celim Z. – 4 lata oraz Macie-
ju K. – rok i cztery miesiące. 
W przypadku trzech pierw-
szych, na wniosek prokura-
tora, sąd wyższej instancji 
każdemu z nich podwyż-
szył kary o dwa lata. Czwar-
temu obniżył o… dwa mie-
siące. 

Łagodniej potrakto-
wany Maciej K. rozpoczął 
współpracę z organami ści-
gania. Jak tłumaczył sędzia 

Bartłomiej Treter, jego de-
cyzja była podyktowana ze-
mstą. Mężczyzna został bo-
wiem oskarżony o najcięż-
sze przestępstwo – usiłowa-
nie zabójstwa Tomasza P., 
który w wyniku postrzału 
z broni palnej stracił oko. 
Ponieważ oskarżony nie 
stał za próbą morderstwa, 
zdecydował się na przerwa-
nie milczenia i za cenę niż-
szej kary skończył z kole-
żeńską solidarnością. Wte-
dy nastąpił przełom i zara-
zem rozłam w grupie. Ma-
ciej K. był zniecierpliwio-

ny i zły na kompanów, że 
w procesie nie ujawnili fak-
tycznego sprawcy postrzele-
nia Tomasza P. 

Z kolei w rozpoczętym 
we wtorek procesie, to jed-
nak on jest głównym bo-
haterem. – Został oskarżo-
ny między innymi o udział 
w bójce, do której doszło 30 
marca 2008 roku w Polko-
wicach, a której uczestnicy 
posługiwali się niebezpiecz-
nymi narzędziami w posta-
ci noży, siekier, pałek, blo-
kady kierownicy. W wyni-
ku obrażeń odniesionych 
w trakcie walki, w postaci 
licznych ran kłutych, zmarł 
jeden z jej uczestników, Da-
riusz K. – wyjaśnia Anna 
Zimoląg, rzecznik praso-
wy Prokuratury Apelacyj-

nej we Wrocławiu, jednost-
ki prowadzącej wszystkie 
śledztwa dotyczące lubiń-
skiej wojny gangów. 

Ponadto Maciej K. zo-
stał oskarżony o podpale-
nie, w sierpniu 2008 roku 
w Lubinie, dwóch samo-
chodów marki Audi. Jedno 
z aut zniszczył na zlecenie 
swego szefa Samuela G. Ta-
kie same zarzuty mają tak-
że wspomniani powyżej 
Łukasz K. i Marceli Z. 

Kolejne przestępstwa, 
o jakie został oskarżony 
skruszony Maciej K., to 

udział w obrocie znaczny-
mi ilościami środków odu-
rzających. – Przeszło 2,5 ty-

siąca gramów marihuany 
i 10 gram kokainy oraz sub-
stancji psychotropowych 
w postaci przeszło 6,5 ty-
siąca gramów amfetami-
ny i co najmniej 19 tysięcy 
tabletek ekstazy. Do obro-
tu narkotykami dochodzi-
ło we Włocławku, a także 

na terenie Dolnego Śląska, 
w: Lubinie, Ścinawie i Wro-
cławiu, w tym między in-
nymi poprzez organizowa-
nie ich przywozu, a następ-
nie rozprowadzania na tere-
nie zakładu karnego – wy-
licza prokurator Anna Zi-
moląg. 

O przestępstwa narkoty-
kowe zostali oskarżeni rów-
nież znani z poprzedniego 
procesu: Adrian M., Mar-
celi Z. i Łukasz K. Ponad-
to ten ostatni odpowie za 
nielegalne posiadanie bro-
ni palnej wraz z amunicją. 
Nowe postaci w tej historii 
to Łukasz O. i Sebastian B. 
Ich wątek związany jest wy-
łącznie z narkotykami. 

Gwoli ścisłości: za udział 
w bójce ze skutkiem śmier-
telnym grozi kara do 10 lat 
więzienia, z kolei za prze-
stępstwa narkotykowe do 
12 lat pozbawienia wolno-
ści. 

Na tym jednak nie ko-
niec gangsterskich perype-
tii. W pierwszych dniach 
lipca w legnickim sądzie, 
w trzeciej już sprawie, po-
jawią się dobrze dotąd zna-
ni: Adrian M. i Łukasz K. 
– obaj najsurowiej i pra-
womocnie skazani pod-
czas pierwszego procesu. 
Do nich dołączą pozna-
ni wcześniej: brat Łukasza 
K. – Marek K. (mający na 
swym koncie wyrok 6 lat 
pozbawienia wolności), 
Daniel P. (skazany na 2,5 
roku więzienia) i Marcin Ś. 
(zafasował 4-letni wyrok). 
W sumie 14 mężczyzn, 
z czego pozostali nie wystę-
powali dotąd w roli oskar-
żonych w śledztwie doty-
czącym wojny gangów. 

Mający się rozpocząć 
w wakacje proces dotyczy 
tragicznego incydentu, do 
którego doszło pięć lat te-
mu w Polkowicach przy 
ul. Sztygarskiej. Podczas 
wspomnianej powyżej wal-
ki zginął Dariusz K. – czło-
nek gangu, który miał zre-
zygnować z przynależności 
do grupy Samka pod wpły-

wem miłości do kobiety. 
Tutaj główni oskarżeni to 
tzw. Łomiarze, czyli bracia 
Łukasz K. i Marek K. 

Jak przypomina proku-
rator Anna Zimoląg, śledz-
two Prokuratury Apelacyj-
nej we Wrocławiu obejmo-
wało co najmniej kilkana-
ście różnych wątków oraz 
kilkudziesięciu podejrza-
nych: – Z dokonanych w to-
ku śledztwa ustaleń wyni-
ka, że w latach 2006-2008, 
w Lubinie i sąsiednich miej-
scowościach działała zorga-
nizowana grupa przestęp-
cza, określana jako Karki, 
Bramka, Sterydy, która zaj-
mowała się wprowadza-
niem do obrotu znacznych 
ilości środków odurzają-
cych i substancji psychotro-
powych, wymuszeniami 
rozbójniczymi, wyłudze-
niami i innymi przestęp-
stwami. Do grupy należe-
li między innymi nieżyjący 
już Samuel G., który jedno-
cześnie jej przewodził, Ma-
ciej K., Adrian M., Łukasz 
K. czy Marceli Z. W tam-
tym okresie istniała w Lubi-
nie również druga zorgani-
zowana grupa przestępcza, 
którą nazywano Kibicami 
oraz Chuliganką. Z czasem 
pomiędzy obiema grupami 
doszło do konfl iktu, które-
go podłożem była rywaliza-
cja o dominację w przestęp-
czym półświatku na terenie 
Lubina. Pomiędzy członka-
mi obu grup dochodziło do 
starć z użyciem przemocy, 
przy posługiwaniu się bro-
nią palną i innymi, podob-
nie niebezpiecznymi przed-
miotami. 

Przypomnijmy, że szef 
gangu Samuel G. został za-
mordowany przez nieusta-
lonego dotąd zabójcę. Po-
mimo wielokrotnie ofero-
wanych nagród finanso-
wych, nie udało się usta-
lić sprawców lub zlecenio-
dawców zbrodni. Śledztwo 
w tej sprawie zostało umo-
rzone z powodu tzw. niewy-
krycia sprawców. 

JOANNA MICHALAK

 » Dla lubińskiej gangsterki to będzie 
wyjątkowo gorące lato. Słynna wojna 

gangów wkrótce powraca na wokandę. 
Bohaterowie tamtych dni, choć już mają 
na swym koncie prawomocne wyroki 

m.in. za udział w zorganizowanej grupie 
przestępczej i handel narkotykami, 

znów zasiądą na ławie oskarżonych le-
gnickiego sądu. Tym razem czekają ich nowe procesy. 

Jeszcze pięć lat temu 
to oni stanowili 

prawo w Lubinie. 
Dziś o ich losach 

decydują 
oskarżyciele

Ponieważ oskarżony nie 
stał za próbą morderstwa, 
zdecydował się na przerwa-
nie milczenia i za cenę niż-
szej kary skończył z kole-
żeńską solidarnością. Wte-

oraz Chuliganką. Z czasem 
pomiędzy obiema grupami 
doszło do konfl iktu, które-
go podłożem była rywaliza-
cja o dominację w przestęp-
czym półświatku na terenie 
Lubina. Pomiędzy członka-
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URZĄD MIEJSKI W LUBINIE

WAKACJE 2013
    
Informujemy, iż od 1 lipca do 31 sierpnia dla wszystkich linii autobusowych 
obowiązywać będzie wakacyjny rozkład jazdy. Najważniejsze zmiany:
  uruchomienie okresowych linii 104 do Buczynki  i 105 do Bukownej,
  uruchomienie wakacyjnych kursów linii 103  do ogrodów działkowych 

przy Ścinawskiej,
  dodatkowe kursy linii 4 do pętli Osiek Działki. 

Szczegółowe rozkłady jazdy 
dostępne będą na przystankach.

Informacja wydziału spraw 
obywatelskich za maj 2013 roku 

8 Lubin na koniec maja bieżącego roku 
liczył 74.419 mieszkańców, w tym 1.264 
osoby zameldowane na pobyt czasowy.
8 94 osoby, które zamieszkały w Lu-
binie, dokonały zameldowania na po-
byt stały, natomiast 90 mieszkańców 
zmieniło miejsce zamieszkania i prze-
meldowało się w obrębie naszego 
miasta.
8 Opuściło Lubin i wymeldowało się 
z pobytu stałego 156 osób.
8 Urząd stanu cywilnego do wydziału 
spraw obywatelskich przekazał 58 za-
wiadomień o urodzeniu, z czego 28 do-
tyczyło chłopców i 30 dziewczynek.
8 3 dzieci urodziło się poza Lubinem, 
a 15 maj był dniem, w którym na 
świat przyszło najwięcej małych 
mieszkańców Lubina.
8 Z nadesłanych zawiadomień wyni-
ka, iż najpopularniejszym imieniem 
w maju nadawanym dziewczynkom 
było Hanna i Lena, a chłopcom Kac-
per i Michał.
8 Najwięcej noworodków przybyło 
mieszkańcom ulic Pawiej i Mickiewicza.
8 Urząd stanu cywilnego przekazał 
także informacje, iż 36 par zawarło 
związek małżeński, a 32 małżeństw 
zostało rozwiązanych przez rozwód.
8 W maju zmarło 43 mieszkańców 
naszego miasta.
8 Pełnoletność w maju uzyskało 56 
młodych lubinian. 
8 W maju wydano 774 dowodów 
osobistych, w tym 36 osiemnastolat-
ków otrzymało swój pierwszy dowód 
osobisty.

Lubinianie mogą już korzystać 
ze ścieżki przyrodniczej „Dolina 
Zimnicy”. Właśnie skończono jej 
przebudowę. 

Obecnie, to co się dzieje na ścież-
ce, obserwują dwie kamery. Obraz 
na żywo wyświetlany jest również 
w internecie na stronie www.doli-
nazimnicy.pl.

Kamery to jedna z wielu nowo-
ści na ścieżce przyrodniczej „Dol-
na Zimnicy”, która zaczyna się 

przy skrzyżowaniu ulicy Granito-
wej z Hutniczą. Została ona grun-
townie przebudowana. Jej remont 
trwał prawie rok, rozpoczął się je-
sienią 2012. 

Cała inwestycja kosztowała 1,2 
mln zł, z czego Unia Europejska za-
płaciła większość, bo 1 mln zł, a resz-
tę dołożyło miasto. 

Ścieżka ma około 3 km i pro-
wadzi przez różne ekosystemy 
doliny rzecznej. Utworzono przy 
niej stanowiska edukacyjno-wy-

poczynkowe z ławkami i koszami 
na śmieci, a także tablicami infor-
macyjnymi. 

Powstał również niewielki 
staw o powierzchni 2,6 ara na ro-
wie odprowadzającym wody opa-
dowe, który umożliwia obserwa-
cję w naturze nietoperzy. Wybu-
dowane zostały także schronie-
nia dla tych zwierząt. Są to bud-
ki, stryszki i podwójne ścianki 
w wiatach oraz konstrukcji mo-
stu. 

Na odwrotach tablic informa-
cyjnych, umieszczonych w różnych 
miejscach ścieżki, zamontowane są 
elementy chroniące rzadkie gatunki 
owadów. Są to odpowiednio nawier-
cone fragmenty drewna, gliniane ce-
gły, pęki trzciny, w których owady 
znajdą schronienie, co odwiedzają-
cym ścieżkę umożliwia obserwację 
ich z bliska. 

Więcej o ścieżce można przeczytać 
na stronie www.dolinazimnicy.pl 

 Nowa inwestycja Urzędu Miejskiego w Lubinie 

Ścieżka przyrodnicza otwarta

poczynkowe z ławkami i koszami Na odwrotach tablic informa-
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SPONSORZY I PARTNERZY: PATRONI MEDIALNI:

3 lipca, 11.00 (środa) – Stadion RCS
Turniej „dzikich drużyn” w piłce nożnej 

Rocznik 1999 i młodsi

4 lipca, 11.00 (czwartek) – Stadion RCS
Turniej „dzikich drużyn” w piłce nożnej 

Rocznik 1997/98

6 lipca, 10.00 (sobota) – Boiska sztuczne przy Gimnazjum nr 1
STreeTball – Turniej koSzykówki ulicznej 

kategoria open

9 lipca, 10.00 (wtorek) – Boiska sztuczne, RCS
wakacyjny Turniej TeniSa ziemnego 

Szkoły podstawowe, gimnazjalne i średnie

11 lipca, 11.00 (czwartek) – Kręgielnia RCS
leTnie miSTrzoSTwa lubina w kręglarSTwie 

Szkoły podstawowe, gimnazjalne i średnie

15 lipca, 11.00 (poniedziałek) – RCS – plaża, tereny zielone za kręgielnią
piłka nożna plażowa

Drużyny 5-osobowe: gimnazjalne i średnie 

17 lipca, 11.00 (środa) – RCS – plaża, tereny zielone za kręgielnią
piłka ręczna plażowa

Drużyny 4-osobowe: gimnazjalne i średnie 

19 lipca, 11.00 (piątek) – RCS – plaża, tereny zielone za kręgielnią
SiaTkówka plażowa

Drużyny 2-osobowe: gimnazjalne i średnie 

23 lipca, 10.00 (wtorek) – RCS, Basen Ustronie
zawody pływackie

Szkoły podstawowe, gimnazjalne i średnie

25 lipca, 11.00 (czwartek) – Kręgielnia RCS
bowlingowe miSTrzoSTwa lubina 

Szkoły gimnazjalne i średnie

1 sierpnia, 11.00 (czwartek) – Górka Wieloryb, Tereny zielone za PKS
mTb zawody w kolarSTwie górSkim 

Szkoły podstawowe, gimnazjalne i średnie

6 sierpnia, 10.00 (wtorek) – RCS, Basen Centrum 7
zawody pływackie 

Szkoły podstawowe i gimnazjalne

8 sierpnia, 11.00 (czwartek) – Kręgielnia RCS
gry i zabawy dla najmłodSzych  

– kręgle i piłkarzyki 
Szkoły podstawowe i gimnazjalne

14 sierpnia, 11.00 (środa) – Stadion RCS
Turniej „dzikich drużyn” w piłce nożnej 

Rocznik 1999 i młodsi

21 sierpnia, 11.00 (środa) – Stadion RCS
Turniej „dzikich drużyn” w piłce nożnej 

Rocznik 1997/98

24 sierpnia, 11.00 (sobota) – Boiska sztuczne, RCS
zawody SiaTkarSkie z nieSpodzianką 

Drużyny 6-osobowe, kategoria open

28 sierpnia, 11.00 (środa) – RCS, Hala sportowa, ul KEN 17b
wakacyjny Turniej piłki ręcznej 

Szkoły gimnazjalne i średnie

30 sierpnia, 17.00 (piątek) – stadion RCS
rodzinny meeTing lekkoaTleTyczny 

Kategoria open

Uczestnicy gier przy zgłaszaniu się obowiązani są posiadać ważną legitymację szkolną. 

Zawodnicy startują w zawodach na własną odpowiedzialność.

więcej na www.rcslubin.pl, tel. 76 846 08 28
      www.facebook.com/RCSlubin

baSeny kryTe ustronie i centrum 7  

cena przez całe wakacje: 6 zł (godz. 10.00 - 22.00)

ZAPISY  
W DNIU ZAWODÓW

zapiSy w dniu zawodów

POWIATOWY URZĄD PRACY
CENTRUM AKTYWIZACJI ZAWODOWEJ

 ul. Jana Kilińskiego 12b, 59-300 Lubin,   tel. (076) 746-14-01, fax 746-14-00, 
e-mail wrln@praca.gov.pl      Http://pup.lubin.sisco.info 

 

Praca sezonowa

Gdzie szukać?
 » Praca sezonowa jest 

rodzajem zajęcia, które 
wykonywane jest przez 
część roku i jest związa-
ne z określoną porą ro-
ku oraz pogodą. Dlate-
go też praca sezonowa 
nie ma charakteru sta-
łego a stanowi dodat-
kowe źródło  dochodu, 
szczególnie w przypad-
ku braku pracy w miej-
scu zamieszkania.

Zapotrzebowanie na pra-
cę sezonową na terenie 
Unii Europejskiej i Eu-

ropejskiego Obszaru Gospo-
darczego występuje w wielu 
krajach i jest związane z okre-
sowym popytem na okre-

ślone usługi, potrzeby kon-
sumpcyjne czy też świadcze-
nia w okresie wakacyjnym, 
w okresie ferii zimowych jak 
również w okresie świątecz-
nym.

Pracy sezonowej szuka się 
w taki sam sposób, jak zatrud-
nienia stałego. Pomocne mo-
gą być w tym ogłoszenia za-
mieszczane przez pracodaw-
ców na przykład w gazetach. 
Osoba zainteresowana znale-
zieniem pracy powinna więc 
śledzić prasę, która zamiesz-
cza ogłoszenia dotyczące pra-
cy. Takie ogłoszenia znaleźć 
można właściwie w każdej 
gazecie codziennej. Najwięk-
szym jednak źródłem ofert 
pracy sezonowej jest Inter-
net. Funkcjonują w nim bo-
wiem portale zamieszczają-
ce ogłoszenia dotyczące pra-

cy. Ponadto, w poszukiwa-
niu pracy za pośrednictwem 
tych portali możemy zamie-
ścić własne ogłoszenie, mó-
wiące, iż pracy poszukujemy. 
Jeśli utworzymy na tym por-
talu nasz profil i zaznaczy-
my w nim, jaka praca nas in-
teresuje, portal automatycz-
nie zaproponuje nam ofer-
ty zgodne z naszymi oczeki-
waniami. Poza tym, portale 
oferujące ogłoszenia tego ty-
pu służą nam pomocą tak-
że pośrednio, zamieszczając 
na swoich stronach artyku-
ły o tematyce związanej z po-
szukiwaniem pracy. Pracy se-
zonowej poszukiwać może-
my także za pośrednictwem 
biur pośrednictwa pracy czy 
też Urzędu Pracy. Znajdzie-
my tam pomoc wykwalifi ko-
wanych pracowników, któ-

rzy pomogą nam podjąć kro-
ki zmierzające do znalezienia 
pracy sezonowej.

Informacji w sprawie do-
stępnych ofert pracy sezono-
wej udzielają doradcy EURES 
w wojewódzkich urzędach 
pracy, dane teleadresowe do-
radców EURES znajdziesz na:

8  krajowej stronie www.
eures.praca.gov.pl w za-
kładce Kadra EURES,

8  na Europejskim Porta-
lu Mobilności Zawodo-
wej www.eures.europa.
eu w zakładce Doradcy 
EURES.

Poszukując pracy sezono-
wej możesz skorzystać z usług 
agencji zatrudnienia, jednak 
zawsze sprawdzaj, czy agencja 
zatrudnienia posiada certyfi -
kat – wykaz agencji zatrud-
nienia znajduje się na stronie 

internetowej www.kraz.pra-
ca.gov.pl. 

Dodatkową weryfikacją 
agencji może być telefon do 
wojewódzkiego lub powiato-
wego urzędu pracy, na terenie 
działania którego agencja ma 
swoją siedzibę z zapytaniem, 
czy z działalnością tej agencji 
nie wiążą się jakieś skargi, nie-
prawidłowości. Wiarygod-
ność agencji sprawdzaj rów-
nież w innych źródłach (np. 
poprzez fora internetowe). 

Przed podjęciem pracy se-
zonowej za granicą zapoznaj 
się z materiałami publiko-
wanymi na stronach www.
mpips.gov.pl oraz www.eu-
res.praca.gov.pl na temat 
bezpiecznego podejmowa-
nia pracy za granicą.

W Internecie oferty pracy 
sezonowej dostępne są mię-
dzy innymi na następujących 
stronach:

8  www.eures.praca.gov.
pl – krajowa strona in-
ternetowa EURES;

8  www.eures.europa.eu 
– Europejski Portal Mo-
bilności, na którym pu-
blikowane są oferty pra-
cy publicznych służb 
zatrudnienia z krajów 
Unii Europejskiej, Islan-
dii, Norwegii, Liechten-
steinu i Szwajcarii;

8  www.seasonalwork.dk 
– strona dedykowana 
pracy sezonowej w Da-
nii;

8  www.seasonalwork.nl 
– strona dedykowana 
pracy sezonowej w Ho-
landii.
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Mam nadzieję, że Cen-
trum Edukacji Re-
gionalnej stanie się 

miejscem, w którym będą 
się spotykać całe pokolenia, 
aby wspólnie dowiedzieć się 
więcej o historii naszego re-
gionu – mówi Krystian Kosz-
tyła, przewodniczący rady 
powiatu lubińskiego. 

Dzięki Stowarzyszeniu 
Społeczno-Kulturalnemu 
Ziemi Ścinawskiej „Mała Oj-
czyzna” w sobotę, 22 czerw-
ca, odbyło się uroczyste 
otwarcie Centrum Edukacji 
Regionalnej w Dłużycach. 
Wśród zaproszonych gości 
był Adam Myrda, starosta 
lubiński, Krystian Kosztyła 
przewodniczącego rady po-
wiatu lubińskiego, Edwar-
da Zdobylak, sołtys Dłużyc 
oraz Andrzej Sitarski, prezes 
stowarzyszenia „Mała Oj-
czyzna”. 

Uroczystość rozpoczę-
ła się od przecięcia wstę-

gi przez zaproszonych go-
ści oraz przemówień wyra-
żających wiele pochlebnych 
słów na temat pomysłu na 
otwarcie CER. 

– Ważny jest początek 
i ważne jest to, aby trwał 
on jak najdłużej – komen-
tuje otwarcie CER Adam 
Myrda. 

– To miejsce nie mogło-
by powstać, gdyby nie zaan-
gażowanie wielu osób, dla-
tego chciałbym podzięko-
wać Józefowi Podgórniako-
wi, właścicielowi gospodar-
stwa, który bezinteresownie 
przeznaczył pomieszczenia 
na CER, Piotrowi Latosowi, 
strażakom ze Ścinawy i wie-
lu innym osobom zaanga-
żowanym w pomoc – doda-
je Andrzej Sitarski. 

Po części ofi cjalnej goście 
zwiedzali centrum oraz za-
poznawali się ze sprzętem 
gospodarstwa domowego 
z dawnych czasów, a tak-

że próbowali regionalnych 
przysmaków Dłużyc, takich 
jak patisony czy chleb z twa-
rogiem. Podsumowaniem 
uroczystości był konkurs 
wiedzy o Ścinawie. 

KAMILA MADAJSKA

Powiatowe
POWIAT

Dłużyce górą 
 Otwarto Centrum Edukacji Regionalnej

Fo
t. 
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Wśród zaproszonych gości był Adam 
Myrda, starosta lubiński, Krystian 
Kosztyła przewodniczącego rady 

powiatu lubińskiego, Edwarda Zdobylak, 
sołtys Dłużyc oraz Andrzej Sitarski, 

prezes stowarzyszenia „Mała Ojczyzna”



www.lubin.pl 27 czerwca 2013 15

Wiadomości Powiatowe

POWIAT

Moja przyszłość zaczyna 
się teraz
 Nowy projekt 

Wraz z zakończeniem 
projektu systemowego 
„Ćwiczę, rozumiem, po-
trafię” od września roz-
pocznie się kolejny pn. 
„Moja przyszłość zaczyna 
się teraz”. Projekt będzie 
realizowany przez powiat 
lubiński w ramach Progra-
mu Operacyjnego Kapitał 
Ludzki.

Do projektu będą mogli 
przystąpić gimnazjaliści 
z Zespołu Szkół i Placó-
wek Oświatowych w Lu-
binie oraz Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wycho-
wawczego w Szklarach 
Górnych. 

Dzięki programowi, 
w szkołach powstaną Szkol-
ne Ośrodki Karier, gdzie będą 
prowadzone zajęcia warszta-
towe wraz z doradztwem za-
wodowym, a także różnego 
rodzaju konsultacje. Dodatko-
wo szkoły będą wyposażone 
w bazę dydaktyczną oraz nie-
zbędne pomoce potrzebne do 
prowadzenia zajęć. 

Projekt potrwa od wrze-
śnia 2013 r. do czerwca 2014 
r. Na jego realizację powiat lu-
biński otrzyma środki w wy-
sokości 73 210,00 zł, w tym 
85% z Europejskiego Fundu-
szu Społecznego oraz 15% 
z krajowego wkładu publicz-
nego.  KAMILA MADAJSKA

Puchar pozostaje 
w Lubinie
 Z zachowaniem zasad fair play

Deblowy Turniej Teni-
sowy ZPPM EMPLOYERS 
CUP 2013 o Puchar Związ-
ku Pracodawców Polska 
Miedź zdominowali zawod-
nicy z Lubina i Wrocławia. 

W kategorii mężczyzn lep-
szy okazał się duet z Lubi-
na, Mariusz Pater i Piotr Ar-
łukiewicz, który zaprezento-
wał efektowną grę na kortach 
RCS, jednocześnie pokazując 
wysoki poziom tenisa. Zaraz 
za liderem byli gracze z Wro-
cławia, Tomasz Maliszewski 
i Marcin Chmielewski, któ-
rzy także zachwycali dobrą 
jakością rozgrywek. Katego-
rię kobiet wygrały Magdale-
na Urbaniak i Beata Stacho-
wicz z Lubina. 

Oprócz Deblowego Tur-
nieju w ramach rozgrywek 
odbył się turniej pocieszenia, 

podczas którego zwycięzca-
mi okazali się także lubińscy 
tenisiści. Pierwsze miejsce za-
jęła para Krzysztof Łachowski 
i Sławomir Radziejewski oraz 
mikst, w którym triumfowali, 
Beata Stachowicz i Janusz Ci-
choński. 

Turniej odbył się w miłej 
i przyjaznej atmosferze z za-
chowaniem zasad fair play, 
a na zakończenie tego waż-
nego wydarzenia sportowe-
go było wręczenie pamiątko-
wych dyplomów i pucharów 
dla zwycięzców w poszczegól-
nych kategoriach. 

Pozostałe miejsca, katego-
ria mężczyzn: 3. miejsce – Pa-
weł Dec i Paweł Wojtyczka 
i kategoria kobiet: 2. miejsce – 
Beata Kozak i Patrycja Duczy-
mińska oraz 3. miejsce – Ewe-
lina Matusiak, Beata Bieniek. 

KAMILA MADAJSKA

Koniec 
projektu 
„Ćwiczę, 
rozumiem, 
potrafię”
Wraz z zakończeniem roku 
szkolnego upływa termin reali-
zacji projektu „Ćwiczę, rozu-
miem, potrafię” skierowanego 
do uczniów klas I-III szkół spe-
cjalnych . 
Głównym założeniem projektu 
jest przede wszystkim wyrów-
nanie szans edukacyjnych po-
przez indywidualizację procesu 
kształcenia dla najmłodszych 
uczniów szkół podstawowych, 
dla których organem prowa-
dzącym jest powiat lubiński. 
W ramach projektu finansowa-
ne są zajęcia dodatkowe oraz 
doposażenie szkoły w materia-
ły dydaktyczne. 
W projekcie uczestniczyły trzy 
szkoły: Specjalna Szkoła Pod-
stawowa dla Dzieci Upośledzo-
nych Umysłowo w Stopniu Lek-
kim w Lubinie, Szkoła Specjalna 
Podstawowa dla Dzieci Upośle-
dzonych Umysłowo w Stopniu 
Lekkim w Szklarach Górnych 
oraz Specjalna Szkoła Podsta-
wowa dla Dzieci Upośledzo-
nych Umysłowo w Stopniu 
Umiarkowanym i Znacznym 
w Lubinie. 
60 zakwalifikowanych uczniów 
w ramach projektu mogło od 
września 2011 r. do końca 
czerwca 2013 r. uczestniczyć 
m.in. w zajęciach skierowa-
nych do dzieci ze specyficzny-
mi trudnościami w czytaniu 
i pisaniu z wykorzystaniem Me-
tody Dobrego Startu czy w za-
jęciach psychoedukacyjnych 
dla dzieci z zaburzeniami ko-
munikacji społecznej Trening 
Pamięci. 
Na realizację projektu powiat 
lubiński otrzymał środki w wy-
sokości 100 480,05 zł w tym 
85% z Europejskiego Funduszu 
Społecznego oraz 15% z krajo-
wego wkładu publicznego. 

MAK

Najlepsi lubińscy 
uczniowie
 Wyróżnieni przez powiat i miasto

Witamy wszyst-
kich najlepszych 
uczniów, którzy 

ciężką pracą oraz wspania-
łymi wynikami w nauce i nie 
tylko zasłużyli na szczególne 
wyróżnienie – tymi słowami 
rozpoczęła się uroczystość 
wręczenia nagród. W ponie-
działek, 24 czerwca, w Cen-
trum Kultury Muza w Lubi-
nie najzdolniejsi uczniowie 
szkół podstawowych, gimna-
zjów oraz szkół ponadgimna-
zjalnych zostali nagrodzeni za 
wybitne osiągnięcia. 

Danuta Wantuła, dyrek-
tor departamentu edukacji 
i spraw społecznych w staro-
stwie powiatowym oraz An-
drzej Pudełko, doradca prezy-
denta Lubina osobiście wrę-
czali upominki i gratulowali 
wszystkim zgromadzonym 
uczniom osiągnięcia tak wy-
sokich wyników. Łącznie na-
grodzono aż 86 uczniów. 

Uroczystość była niezwy-
kłym dniem dla wyróżnio-

nych, a przede wszystkim dla 
tych, dla których ten rok był 
ostatnim przez rozpoczęciem 
nowej drogi edukacyjnej. Na 
sali nie mogło zabraknąć ro-
dziców, patrzących z dumą 
na swoje odświętnie ubrane 
pociechy, które z uśmiechem 
odbierały nagrody. 

Po ofi cjalnym wręczeniu 
nagród, rozpoczęła się część 

artystyczna. Występowa-
ły grupy taneczne, prezentu-
jąc swoje umiejętności oraz 
wprowadzając wszystkich 
w jeszcze lepszy nastrój. 

Miłym akcentem zakoń-
czyła się uroczystość – ucznio-
wie serdecznie podziękowali 
nauczycielom za poświęcony 
czas i przekazaną wiedzę.  

KAMILA MADAJSKA

Uroczystość była niezwykłym dniem dla wyróżnionych

Danuta Wantuła, dyrektor departamentu edukacji i spraw 
społecznych w starostwie powiatowym oraz Andrzej Pudeł-
ko, doradca prezydenta Lubina gratulowali wszystkim zgro-
madzonym uczniom
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Darmowe porady w internecie

Pomaga 
przedsiębiorcom
 Masz swoją fi rmę, a może 

planujesz założyć 
i potrzebujesz dodatkowych 
informacji? Pomocą służy 
gmina wiejska Lubin. 
Samorząd zawarł 
porozumienie z Akademią 
Innowacji 
i Przedsiębiorczości, dzięki 
czemu mali przedsiębiorcy 
mogą korzystać 
z darmowych porad 
przygotowanych przez 
portal mikroporady.pl. 

Na stronie znajdziemy m. 
in. wzory dokumentów do 
pobrania, edytowania i sa-
modzielnego dostosowania 
do własnych potrzeb, umowy 
i regulaminy w wielu warian-
tach i wersjach . Wszystkie są 
powiązane z rekomendacja-
mi, poradami i instrukcjami. 

Strona zawiera też ko-
mentarze prawne i orzecze-

nia związane z prowadze-
niem działalności gospodar-
czej, dokumenty w wielu wa-
riantach i wersjach do natych-
miastowego zastosowania do 
bezpłatnego pobrania, umo-
wy niezbędne dla prowadze-
nia mikro i małej fi rmy, przy-
datne na każdym etapie pro-
wadzenia fi rmy. 

Mikroporady.pl zawiera-
ją treści dotyczące m. in. na-
stępujących zagadnień: reje-
stracja przedsiębiorcy, uru-
chomienie przedsiębiorstwa, 
zatrudnienie, wybór formy 
ksiąg rachunkowych czy do-
kumentacji i wybór opodat-
kowania, ochrona i zarzą-
dzanie informacją, ochrona 
danych osobowych, tajem-
nicy przedsiębiorcy, zarzą-
dzanie i administracja oraz 
zawieszenie bądź likwida-
cja fi rmy. 

WOJCIECH NIEDZIELSKI

Próbują drugi raz

Działka wciąż 
na sprzedaż
 Burmistrz Ścinawy ogłasza 

kolejny przetarg. Z powodu 
braku uczestników nie 
doszedł do skutku 
wyznaczony na 12 czerwca 
br. przetarg ustny 
nieograniczony na sprzedaż 
nieruchomości w 
miejscowości Ręszów. 

Obiektem przetargu jest 
budynek gospodarczy o po-
wierzchni użytkowej 201 
m2, wymagający remontu 
oraz zmiany pokrycia dachu. 
Powierzchnia działki wynosi 
0,13 ha. Działka znajduje się 
na terenie zabudowy zagro-
dowej w gospodarstwie rol-
nym, hodowlanym i ogrod-
niczym, jednak możliwe są 
przekształcenia. 

Przetarg na nieruchomość 
odbędzie się 17 lipca 2013 r. 
o godz. 12 w Urzędzie Miasta 
i Gminy Ścinawa w pokoju nr 
20. W porównaniu z poprzed-
nim przetargiem zmieniła się 
cena nieruchomości. Cena 
wywoławcza nieruchomości 
wynosi 30 tys. zł, a nie – jak 
poprzednio – 50 tys. zł. 

W przetargu mogą wziąć 
udział osoby prawne i fi zycz-
ne z aktualnym dowodem 
tożsamości, które wpłacą 
przelewem lub gotówką wa-
dium w wysokości 5 proc. ce-
ny wywoławczej, czyli 1500 
zł na konto Urzędu Miasta 
i Gminy Ścinawa. Środki pie-
niężne powinny wpłynąć na 
konto najpóźniej do 11 lipca 
2013 r.  KAMILA MADAJSKA
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Przetarg na nieruchomość odbędzie się 17 lipca

Oddział 
Zamknięty dla 
motocyklistów
Sekcja Motocyklowa ISKRA 
zaprasza w ostatni week-
end czerwca na VIII Otwar-
ty Zlot Motocyklowy. Jak co 
roku impreza odbędzie się 
na strzelnicy sportowej 
w Gwizdanowie. Miejsce 
zlotu zostanie szczegółowo 
oznakowane. 
Niezapomnianych wrażeń 
przez dwa dni dostarczy pa-
rada motocykli oraz wystę-
py zespołów muzycznych, 
takich jak The Pozyt, Apo-
kalipsa czy Strain. Gwiazdą 
wieczoru będzie Oddział Za-
mknięty. 
W trakcie całego zjazdu bę-
dzie można wziąć udział 
w wielu konkursach i zaba-
wach motocyklistów. 
Centrum Kultury w Rudnej, 
jako współorganizator, za-
chęca wszystkich do wzięcia 
udziału w imprezie, która 
będzie miała miejsce od 28 
do 30 czerwca br. Patronat 
nad zlotem objął wójt Rud-
nej Władysław Bigus. 

MAK 

W wypadku stracił obie nogi, teraz straci dom

Rodzina bez dachu 
nad głową
 Za kilka dni Ryszard 

Łukaszczyk wraz z żoną 
i trójką małych dzieci 
prawdopodobnie trafi  na 
ulicę. Ostatniego czerwca 
musi bowiem opuścić dom, 
który wynajmuje 
w Parszowicach w gminie 
Ścinawa. – I nie mamy 
dokąd pójść – załamuje 
ręce mężczyzna. 

O rodzinie Łukaszczy-
ków pisaliśmy już w maju. 
Małżeństwo liczyło, że pu-
blikacja poruszy ludzkie ser-
ca, że znajdzie się ktoś, kto za 
niewielką kwotę zgodzi się 
wynająć im jakiś kąt. Ale od-
zew był niewielki. Cały czas 
są też w kontakcie z burmi-
strzem gminy Ścinawa. 

– Otrzymaliśmy jedną 
propozycję mieszkania ko-
munalnego, ale było bardzo 
zniszczone i zagrzybione 
i nie nadawało się do miesz-
kania. Teraz burmistrz za-
proponował nam drugi lo-
kal, tylko to mieszkanie jest 

jakby rozdzielone na dwie 
części. Mamy małe dzieci, 
więc trudno byłoby nam 
mieszkać w takich warun-
kach – opowiada mężczy-
zna. 

Dlatego Ryszard Łuka-
szyk ponawia swój apel o po-
moc. Liczy, że ktoś choć na 
jakiś czas zechce wynająć 
mu mieszkanie za niewielką 
kwotę. Bo środków do życia 
rodzina też ma niewiele. Pan 

Ryszard w wypadku stracił 
obie nogi, jego żona nie mo-
że pracować, bo musi opie-
kować się dziećmi. Tym bar-
dziej, że niedawno okazało 
się, że najmłodszy z chłop-
ców jest ciężko chory. 

Każdy, kto chciałby po-
móc rodzinie z Parszowic, 
może kontaktować się z na-
szą redakcją pod numerem 
telefonu: 516 016 166. 

MARIOLA SAMOTICHA
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O rodzinie Łukaszczyków pisaliśmy już w maju

Strona zawiera też ko-
mentarze prawne i orzecze-

nia związane z prowadze-
niem działalności gospodar-
czej, dokumenty w wielu wa-

bez dachu 
nad głową

Rozstrzygnięto przetarg
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Konsorcjum zażądało za 
odbiór odpadów do-
kładnie 2.198.151,50 

zł. A jak informuje Urząd 
Gminy Lubin, cena była je-
dynym kryterium oceny 
ofert. 

Oprócz konsorcjum fi rm 
z Zabrza i Legnicy w prze-
targu wystartowało jesz-
cze lubińskie MPO. Różni-
ca między zaproponowany-

mi przez obie fi rmy kwotami 
była niewielka. 

Gmina już wcześniej 
ustaliła, ile mieszkańcy bę-
dą płacić za odbiór śmie-
ci. Przetarg na razie nic nie 
zmienił. 

– Ceny zostają w takiej 
wysokości, w jakiej uchwa-
lili je wcześniej radni gminy 
– mówi Janusz Łucki, rzecz-
nik gminy Lubin. – Dopie-

ro po jakimś czasie być mo-
że zostaną zmienione – do-
daje. 

Ceny zależą od tego, czy 
rodzina będzie segregować 
śmieci, czy też nie, a także od 

liczby mieszkańców w każ-
dym gospodarstwie domo-
wym.  

Przypomnijmy, że 
wszystkie zmiany to skutki 
nowelizacji ustawy o utrzy-
maniu czystości i porząd-
ku w gminach, której zasa-
dy zaczną obowiązywać od 
1 lipca.  

MARTA CZACHÓRSKA

 » Konsorcjum firm A.S.A. Eko 
Polska z Zabrza i Przedsiębior-
stwo Usług Komunalnych van 
Gansewinkel z Legnicy będzie od-
bierać śmieci od mieszkańców 
gminy Lubin. To ono bowiem wy-
grało przetarg, proponując naj-
niższą cenę. 
 

Śmieci dla 
konsorcjum

Konsorcjum 
zażądało za odbiór 
odpadów dokładnie 

2.198.151,50 zł
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Klub Sportowy „Start” wyróżniony

Radni zdecydowali o nagrodzie
 W tym roku nie jedna 

osoba, a cały klub otrzyma 
nagrodę miasta i gminy 
Ścinawa. Radni 
zdecydowali, że wyróżnienie 
trafi  do Klubu Sportowego 
„Start”. 

Do urzędu wpłynęły dwie 
kandydatury: Artura Trubic-
kiego, młodego sportowca 
osiągającego ogromne sukce-
sy w karate oraz Klubu Spor-
towego „Start”. Komisji no-
minacyjna pozytywnie za-

opiniowała obydwie kandy-
datury, jednakże nie wybrała 
laureata i decyzję o przyzna-
niu nagrody przekazała ści-
nawskim radnym. 

Większością głosów rajcy 
uznali, że nagroda należy się 
klubowi, czyli ludziom, dla 
których pasją od dawna sta-
ło się bieganie. 

– My mieszkańcy zauwa-
żyliśmy, że do klubu przyna-
leżą ludzie, którzy aktywnie 
spędzają czas, dbają o swoją 
kondycję ruchową, promują 

zdrowy styl życia, ale przede 
wszystkim promują miasto 
i gminę Ścinawa na terenie ca-
łego kraju, jak również za gra-
nicą – zapewniają inicjatorzy 
wniosku, pod którym podpi-
sały się 53 osoby. – Naszym 
zdaniem klub najbardziej za-
sługuje na nagrodę. To o nich, 
a zarazem o naszym mieście 
mówiono i czytano w ostat-
nim czasie – podkreślają ści-
nawianie. 

A sukcesów „Start” ma na 
swoim koncie naprawdę wie-

le. Organizowana w ubiegłym 
roku sztafeta Ścinawa-Waty-
kan, bieg niepodległościowy 
w Górze, bieg o lampkę górni-
czą w Lubinie, maraton wro-
cławski czy sztafety w Wło-
dzisławiu Śląskim i Parszowi-
ce-Licheń-Włocławek. 

– Biegacze zawsze wystę-
pują w koszulkach z napisem 
„Ścinawa” oraz flagą Polski, 
na której też widnieje nazwa 
naszego miasta – podsumo-
wują inicjatorzy nagrodzenia 
klubu.   MARIOLA SAMOTICHA
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Biegacze zawsze występują w koszulkach z napisem „Ścinawa” oraz 
flagą Polski, na której również widnieje nazwa miasta

Radni zdecydowali o nagrodzie

Strażacy ćwiczyli

Akcja ratownicza w Radoszycach
 » Strażacy uratowali dwie osoby. 

Jedna z nich to kierowca samochodu, 
który stracił panowanie nad pojaz-
dem i zjechał do rowu. Drugim po-
szkodowanym jest mężczyzna, które-
go wydobyto z Odry. 

Na szczęście to nie są prawdziwe wypad-
ki, tylko treningi przeprowadzane przez 
strażaków. Około 100 pożarników z po-

wiatów lubińskiego i górowskiego 18 czerw-
ca wzięło udział w ćwiczeniach taktycznych 
w zakresie organizacji akcji ratowniczych 
związanych z poważnymi wypadkami. 

Ćwiczenia odbyły się w Radoszycach. Stra-
żacy przeprowadzili kilka akcji ratowniczych, 
prezentując jednocześnie swoją ciężką co-
dzienną pracę. 

– Mieliśmy kilka wysoce specjalistycznych 
zadań, między innymi akcję ratowniczą wy-
padku drogowego czy ewakuację tonącego – 
mówi jeden ze strażaków. Podczas ćwiczeń 
wykorzystano najnowocześniejszy sprzęt, ja-
kim obecnie dysponują strażacy, zakupiony 
przez Starostwo Powiatowe w Lubinie. 

KAMILA MADAJSKA

Strażacy przeprowadzili kilka akcji 
ratowniczych, prezentując jednocześnie 

swoją ciężką codzienną pracę
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Ćwiczenia odbyły się w Radoszycach. Stra-
żacy przeprowadzili kilka akcji ratowniczych, 
prezentując jednocześnie swoją ciężką co-
dzienną pracę. 
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Apel do piłkarzy

Dostał drugą szansę
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Bobrek zostaje 
w klubie

 Władze MKS Zagłębia Lubin 
poinformowały, że Dariusz 
Bobrek będzie w dalszym ciągu 
pełnił funkcję pierwszego trenera 
męskiej drużyny, a jego 
asystentem pozostanie Adrian 
Anuszewski. 

Zarząd klubu uznał, że jedną 
z przyczyn słabszej postawy druży-
ny była przebudowa składu, na któ-
rą zdecydowano się rok temu. Wła-
dze oczekują od sztabu szkolenio-
wego skuteczniejszych metod tre-
ningowych zmierzających do zmia-
ny sposobu gry na bardziej nowo-
czesny, a także polepszenia relacji 
panujących na linii zawodnicy – 
trenerzy.

Wystosowano również apel do 
samych piłkarzy. W nowym se-
zonie muszą wykazywać więk-
sze zaangażowanie i dyscyplinę. 
 MARIUSZ BABICZ

Kinga Byzdra oficjalnie w Czarnogórze

Chce się rozwijać
 – To dla mnie wielka 

szansa. Wiem, że przede 
mną sporo pracy, ale mogę 
tam zrobić duży krok do 
przodu – tak na portalu 
sportowefakty.pl mówi 
o przejściu do ŻRK 
Budućnost Podgorica Kinga 
Byzdra, była rozgrywająca 
KGHM Metraco Zagłębia 
Lubin. Władze 
czarnogórskiego zespołu 
przedstawiły już ofi cjalnie 
nową zawodniczkę. 

Razem z Kingą Byzdrą do 
ekipy z Czarnogóry trafi ły Ca-
milla Dalby (piłkarka z Danii, 
wielokrotna reprezentantka 
swojego kraju, królowa strzel-
czyń w mistrzostwach świa-
ta juniorek) oraz Cristina Ne-
agu (rumuńska piłkarka, re-
prezentantka kraju, brązowa 
medalistka mistrzostw Euro-
py w 2010 r.). 

Jak przyznaje była rozgry-
wająca Zagłębia Lubin, gra 
w Czarnogórze pozwoli jej 
rozwinąć skrzydła, choć zda-
je sobie sprawę, że będzie mu-
siała sobie poradzić z nową sy-
tuacją. – Na starcie na pewno 
będzie to dla mnie spore ude-
rzenie – przyznaje Kinga Byz-
dra. 

Z Zagłębiem zawodnicz-
ka z Puław czterokrotnie się-
gała po wicemistrzostwo kra-
ju oraz raz po złoto. W swo-
im dorobku ma również trzy-
krotne zwycięstwo w roz-
grywkach Pucharu Polski 
z miedziowym zespołem oraz 
liczne występy w kadrze naro-
dowej. – Cieszę się, że to wła-
śnie w naszym klubie Kinga 
tak bardzo się rozwinęła. Ży-
czę jej samych sukcesów – do-
daje Witold Kulesza, prezes 
MKS Zagłębia Lubin. 

MARIUSZ BABICZ

Z Zagłębiem zawodnicz-
ka z Puław czterokrotnie się-
gała po wicemistrzostwo kra-
ju oraz raz po złoto. W swo-

Klub współtworzy nowy program

Piłkarki gotują
 » Polędwica z grilla 

z wiosenną sałatką i so-
sem kurkowym. Taki ze-
staw proponuje spor-
towcom i nie tylko Alek-
sandra Paluch, obroto-
wa KGHM Metraco Za-
głębia Lubin. Miedzio-
wa szczypiornistka wraz 
z zawodową kucharką 
jako pierwsze wystąpiły 
w cyklu „Gotuj z pasją”. 
Program przygotowuje 
MKS Zagłębie Lubin. 
Aleksandra Paluch wie-
rzy, że można jeść 
wszystko, ale z umia-
rem. 

Główna bohaterka serii 
„Gotuj z pasją” uwiel-
bia gotować dla swo-

ich córek. Jak sama przyzna-
ła, nie ma chyba potrawy któ-
rej by nie lubiły. – W domu dla 
moich córeczek gotuję głów-
nie zupy, najczęściej pomido-
rową, ale trzeba przyznać, że 
są z nich takie małe mięsiary, 
bo bardzo lubią kotleciki czy 
gulasze. Jeśli chodzi o warzy-
wa, to najbardziej lubią ogór-

ki kiszone, bo sałatki bardziej 
przypadną do gustu moje-
mu mężowi, ale staramy się 
wszystko wprowadzać do me-
nu naszym dzieciom. Nie go-
tuję w dwóch osobnych garn-
kach. Jemy to samo. Najważ-
niejsze, abyśmy siedzieli przy 
jednym stole. Jestem ze Ślą-
ska i staram się powielać po-
trawy mojej mamy – przyzna-
je Aleksandra Paluch, obroto-

wa miedziowego klubu. 
Zawodniczka Zagłębia 

zapewnia, że sportowcy nie 
muszą stosować się do rygo-
rystycznych diet. Należy po 
prostu jeść z umiarem. 

– Najlepsza dieta, to tak 
zwana MŻ, czyli Mniej Żreć. 
Wtedy na pewno wszystko 
będzie w porządku. Na wa-
dze i w centymetrach musi 
się wtedy wszystko zgadzać. 
Po prostu nie można prze-
sadzać, a będzie dobrze – za-
pewnia obrotowa Zagłębia.

Aleksandra Paluch wraz 
z panią Dorotą przygotowy-
wała polędwicę z grilla w so-
sie kurkowym z sałatką wine-
gret. Obok podajemy składni-
ki potrzebne do zrobienia po-
trawy. 

Jak gotowała Aleksandra 
Paluch mogą państwo prze-
konać się, odwiedzając stronę 
internetową MKS Zagłębia 
Lubin pod linkiem: www.//za-
glebie.lubin.pl/tv/programy/go-
tuj-z-pasja-odcinek-1 

„Gotuj z pasją”, to pro-
gram przygotowany głównie 
z myślą o tym, aby pokazać 
piłkarki ręczne nieco z innej 
strony. Kibicom miedziowe 
zawodniczki znane są jedy-
nie z parkietu Superligi. W ta-
kim programie mogą więc do-
wiedzieć się, co lubią jeść ich 
idolki i posłuchać propozycji 
na temat zdrowego odżywia-
nia się. Klub w realizacji tego 
przedsięwzięcia zaprosił re-
staurację Pasja. – To jest pierw-
sza taka akcja. Planujemy roz-
winąć ten temat i dalej współ-
pracować z klubem piłki ręcz-
nej. W programie na pewno 
promujemy zdrową i sporto-
wą żywność – mówi Paweł 
Kruhlik, właściciel restaura-
cji.  MARIUSZ BABICZ Fo
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Składniki: 

8  POLĘDWICA WIEPRZOWA W SOSIE KURKOWYM: Polędwica marynowana 
w oleju z papryką słodką (dzień wcześniej), czosnkiem, majerankiem i ma-
rynata do mięsa wieprzowego.

8  SOS KURKOWY: Masło klarowane, białe wino, grzyby kurki – uprzednio 
gotowane z cynamonem, śmietana (15 %), cebula, koperek,sól i pieprz.

8  SAŁATKA WINEGRET: Sałata lodowa, cebula czerwona, ogórek
8  SOS WINEGRET: olej, ocet biały, czosnek, musztarda, cukier, sól.

Jako pierwsza 
w „Gotuj z pasją” 

wystąpiła Aleksandra 
Paluch, obrotowa 

Zagłębia
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Stanęła na 
NAJWYŻSZYM 
stopniu podium
Lubinianka, Paulina Nowacka po 
raz kolejny pokazała, że jest 
w znakomitej formie. W Ostró-
dzie odbyły się mistrzostwa Pol-
ski Zrzeszenia LZS w tenisie sto-
łowym. Paulina Nowacka repre-
zentująca KS STELLA Gniezno 
zdobyła tytuł mistrzyni Polski 
Młodzieżowców 2013. 
W finale tej imprezy pokonała 
Aleksandrę Leśnicką (GKS GO-
RZOVIA Gorzów Wielkopolski) 
3:1 (-6,8,9,6) i stanęła na naj-
wyższym stopniu podium. Re-
prezentantka Polski tym samym 
zakończyła bardzo udany i wy-
czerpujący sezon mocnym ak-
centem. 
Jeżeli wierzyć przysłowiom, to 
w przypadku Pauliny ma po-
twierdzenie, że jabłko niedaleko 
pada od jabłoni. Mama utalen-
towanej lubinianki, to Dorota 
Nowacka z domu Djaczyńska – 
wielokrotna mistrzyni kraju i re-
prezentantka Polski na mistrzo-
stwach Europy oraz na meczach 
Superligi w mikście z Andrzejem 
Grubbą.  MARIUSZ BABICZ

Zagrali w piłkę

Dzień 
Ojca 
na sportowo
 Jedyne czego mogli obawiać się 

organizatorzy Piłkarskiego Dnia 
Ojca, to złej pogody. Jednak na 
chwilę aura uspokoiła się i młodzi 
piłkarze mogli rozegrać turniej. 
Rozgrywki podzielono na dwie 
kategorie wiekowe. Rywalizacja 
odbyła się na stadionie RCS.

Niejeden tato przypomniał so-
bie, jak kiedyś grał w piłkę nożną 
dzięki swojemu synowi.

– Na boisku grały dwie grupy 
wiekowe. Jedna od siedmiu do 
dziewięciu lat, a druga od dziesię-
ciu do dwunastu. Najważniejszym 
celem tej inicjatywy było oczywi-
ście wspólne spędzenie czasu z ro-
dzicami. Na koniec odbył się mecz 

tatusiowie kontra dzieci. Należy 
podziękować Zagłębiu Lubin za 
nagrody w postaci piłek T-Mobi-
le Ekstraklasy czy koszulek z pił-
karzami. Fundacja Sapere Aude, 
Kasper Nowak i Kacper Snowyda. 
Wraz z nimi sami dopięliśmy or-
ganizacyjnie tę wspaniałą zabawę 
– mówi Rafał Czerwonka, organi-
zator turnieju. 

Zebrane drużyny miały bardzo 
oryginalne nazwy: Dzikie Kojoty, 
Fighting S, Orły Dawida, The Ti-
gers czy Euro Koko. 

Mecze najmłodszych odbyły się 
na stadionie RCS podzielonym na 
dwa mniejsze boiska.

Jeden z zespołów Zagłębia Lu-
bin biorących udział w rywaliza-
cji, prowadził Oldboy Emil No-
wakowski. – Poprosił mnie syn, 
abym poprowadził zespół w tur-
nieju. Najważniejsza jest gra z gło-
wą i sercem – mówi były zawodnik 
Zagłębia Lubin.

Młodym zawodnikom kibico-
wali szczudlarze z teatru Avatar 
i Krecik – maskotka miedziowego 
klubu. Na najmłodszych czekał też 
ciepły poczęstunek oraz napoje. 

MARIUSZ BABICZ
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Mecze najmłodszych 
odbyły się na stadionie RCS 

podzielonym na dwa 
mniejsze boiska

Pierwszy turniej

Dzieci opanowały korty
 Na kortach RCS po raz kolejny byliśmy świadkami 

zmagań najmłodszych tenisistów. W rywalizacji 
wzięły udział dzieci m.in. z Lubina, Legnicy, Polkowic 
czy Leszna. Zawodnicy startowali w trzech 
kategoriach wiekowych: czerwonej, zielonej 
i pomarańczowej.

Organizatorem zawodów było Lubińskie Centrum 
Tenisowe TOP Tenis. – Myślę, że jest dobra frekwencja, 
choć liczyliśmy na około sześćdziesięciu zawodników. 
Tak naprawdę jest to nasz pierwszy turniej, bo działamy 
dopiero dobry rok na kortach RCS. Tym bardziej cieszy 
nas liczba osób, które wzięły udział w rywalizacji – ko-
mentuje Damian Jeżak z Lubińskiego Centrum Teniso-
wego TOP TENIS.

Młodzi tenisiści prezentowali ciekawy poziom. 
Wszyscy chcą związać się z tym sportem na dłużej. – 
Bardzo lubię grać w tenisa i chcę brać udział w jak naj-
większej liczbie turniejów. Moimi trenerami są Damian 
Jeżak i Jerzy Kucharczyk. Idzie mi naprawdę coraz lepiej, 
a moim marzeniem jest w końcu wygrać całe zawody, 
bo jeszcze nie miałam okazji zwyciężyć – mówi Hanna 
Pajdowska z Polkowic.   MARIUSZ BABICZ

Zagłębie Lubin zmierzyło się z FK Mlada Boleslav

Pierwsze granie za nimi
 » Po burzowym po-

ranku, nad Lubinem 
ponownie pojawiło 
się słońce. Pogoda 
sprzyjała więc pod-
opiecznym Pavla Ha-
pala i Ladislava Mina-
ra. Ekipy KGHM Za-
głębia Lubin i FK Mla-
da Boleslav rozegrały 
ze sobą dwa sparingi. 
W pierwszym górą byli 
Czesi, natomiast 
w drugim pojedynku 
lepsi okazali się go-
spodarze. 

Oba spotkania zosta-
ły rozegrane na Sta-
dionie Górniczym 

przy dość licznie zebra-
nej publiczności. W pierw-
szym pojedynku na mura-
wie mogliśmy oglądać Ada-
ma Banasia, Davida Abwo, 
Bartosza Rymaniaka, Alek-
sandra Kwieka czy Micha-
la Papadopilosa. Częściej 
akcje stwarzali goście, któ-
rzy jedną z nich wykorzy-
stali, wygrywając tym sa-
mym 1:0. 

W drugim sparingu Pa-
vel Hapal i Oto Brunegraf 
wystawili głównie młod-
szych zawodników i tak 
na placu gry widzieliśmy 

w bramce Konrada Foren-
ca, a w polu Adriana Błą-
da i Rakowskiego, Arka-
diusza Woźniaka, Pawła 
Oleksego, Roberta Dzie-
dzinę czy Denisa Rakelsa. 
Zagrali również testowani 
zawodnicy. 

Młodzi piłkarze radzi-
li sobie na boisku znacznie 

lepiej niż ich doświadcze-
ni rywale z Czech. Choć do 
przerwy drużyna Boleslav 
wygrywała 1:0, to w dru-
giej połowie sytuacja szyb-
ko uległa zmianie. Najpierw 
bramkarza gości pokonał 
Adrian Błąd, a minutę póź-
nie na 2:1 dla Zagłębia pod-
wyższył Paweł Oleksy. Ta-

kim też rezultatem zakoń-
czył się ten pojedynek. 

– Byliśmy wcześniej do-
gadani z Boleslavem, że ro-
zegramy dwumecz tutaj. 
Ich pierwszy skład miał 
być mocniejszy niż drugi. 
Jestem zadowolony. Naj-
ważniejsze było to, aby 
każdy z moich zawodni-

ków rozegrał co najmniej 
dwadzieścia minut. Wszy-
scy zagrali. Należy praco-
wać dalej, bo do pierwszej 
kolejki dużo czasu nam 
nie pozostało – komentu-
je Pavel Hapal, szkolenio-
wiec KGHM Zagłębia Lu-
bin. 

MARIUSZ BABICZ

Wyniki chłopców w kategorii czerwonej: 

1. Alan Hapke
2. Kasper Kuzpa
3. Nikodem Pruchnicki
4. Witkor Kwiatkowski
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Zawodnicy starto-
wali w trzech kate-

goriach wiekowych: 
czerwonej, zielonej i 

pomarańczowej

Młodzi piłkarze radzili sobie na boisku znacznie lepiej niż ich doświadczeni rywale z Czech

– Byliśmy wcześniej do-
gadani z Boleslavem, że ro-
zegramy dwumecz tutaj. 
Ich pierwszy skład miał 
być mocniejszy niż drugi. 
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Do serca przytul psa  

Przez kilka godzin błąkał się po ulicy Legnic-
kiej, aż ktoś się nad nim zlitował i trafił 
do lecznicy weterynaryjnej. Dwuletni 
piesek czeka teraz właściciela lub 
kogoś, kto zechce go przygar-
nąć.
To mieszaniec. Gdy przy-
wieziono go do weteryna-
rza, był przegrzany i od-
wodniony. Teraz czuje 
się już lepiej.
Pieskowi udzielono po-
mocy i czeka na prawo-
witego właściciela lub 
osobę chętną adopto-
wać to sympatyczne 
stworzenie. Telefoniczny 
kontakt z lecznicą przy ul. 
Słowiańskiej: 76 842-17-88. 
Najlepiej w godzinach 9-19.

WOJCIECH NIEDZIELSKI

Zguba szuka właściciela

reklama

reklama


